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Nuir er telefonu 
RED AKCJI 

I ADMINISTRACJI 
121-17. 

Konto PKO I wów  
tG *04.044

ADRES REDAKCJI 1 ADMINISTRACJI: 

I .W 6 W , w*- U H O RO W ioon 1S I. p .

Listy aaleiy  frankować. — Rekiamacjs 
otwarte -o ln e  od opt.ty. 

Rękopisów nadesfanycb nie zwraca się.

C E N A
NUMERU

10..
Ceny o g k o su A i

Za 1 w iem  w B In tr .  p h  cm. n e r .; w zwykłych ogtoueniack 
gr. *a, w nadetłaaem  1 w n ._  jIjJach r. N , u kronice, reper
tuar, dział gospodarczy. paski w tekście gr, l i ,  pod nagłdw- 
kiem na pierwsiej stronie a . ,  f —■ • ab*1 rycinę o (• gr* dro
żej. Za je ta o  słowo w Ircbnych ogłoszeniach gr. W, aupno 
i sprzedaż słowo gr. 11. matrymonialne, korecpunat n« j*  
prywatne iłow o gr. Si, dla posaufkijacyca pracy gr. I. 
Z zastrzeżeniem miatac V  p rt Zagraniczne o M p rc. dróżek

SOWIETY PRAGNĄ 
IZOLACJI POLSKI.

Czytając prasę sowiecką, trudno 
oprzeć się wrażeniu, jak bardzo niepo
koi, oraz drażni Moskwę niezależna 
polityka zagraniczna Polski. Pisma so> 
w eekie pragnę!/by widzieć Pols|kę w 
zatargach ze wszystk.mi państwami. 
Drażnią je nasze poprawne stosunki z 
Niemcami, nasz sojusz z Francją. Pra
gnęłyby pchnąć Litwę do coraz gwał
towniejszych wystąp-eń przeciw W ar
szawie, zwłaszczia jednak polityka pol
ska w stosunku do Niemiec irytuje je, 
dając im powód do nieustalonych na* 
paści na Polskę i do szerzenia róż
nych fałszerstw! na nas.

W  niedawnym artykule „Izwiestii", 
poświęconym temu zagadnieniu, publi
cysta sow ecki dowodził z emfazą, ze 
pakt nieagresji polsko-niemieckiej włą* 
czył Polskę w  „orbitę polityki niem'e» 
ckiego faszyzmu". Epitet „satelita', 
lub „wasal" Niemiec skcrowywany 
jest w prasie sowieckiej nieustannie 
pod adresem Polski.

Uważając się za lepszych patriotów 
polskich od samych Polaków, publicy- 
śc sowieccy „przejmują" się nieustannie 
oprawą Gdańska, krytykują n. p. osta
tnio ostro nom nację nowego W ysokie 
go Kom^arza Lig, Narodów prof. 
Burckhardta, którego uważają za „sym 
patyka faszyzmu". Łamią ręce. że wszy 
stko to się dzieje „przy współdziałaniu 
polsk ego ministra spraw zagranicz* 
nych“.

„M ołot" — organ kraju Azowo-Czar 
nomorskiego, uważając się za świetnie 
poinformowanego o stosunkach w Pol
sce, zapewnia z powagą, że niedawna 
wizjyta gen. Goermga w puszczy B  ało- 
wieskiej doprowadziła ni mr-iei. ni wię 
c tj tylko do „zawarć a polsko*niemiec* 
kiego sojuszu wojennego". Pismo azo- 
wosczamnomorŁkie pociesza sie jednak 
tym, że zagraniczna polityka Polsk i 
jest rzekomo „nienaw stna najszerszym 
masom luidowym w kraju ", które chcia- 
loby zachęcić do oporu

Przyczyna irytacji pism komunisty* 
czbych z powodu znormalizowania sto 
sunków polsko-n emieckicb, jest pro* 
sta Przyznają się do tego „Izwiestia", 
dowodząc, że pakt polsko-niemiecki 
'-'baki plany komisarza Litw nowa, któ 
ry chciał zorganizować ,,opór‘‘ w Euro
pie środkowo-wschodniej przeciwko 
, raszyzmowi'. Z komentarzy tych wy- 
n ka. Sowiety mają pretensje do Pol* 
sku o uchylenie się od wzięcia udziału 
w kampanii, organizowanej i >rzez ko* 
munizm przeciwko t stw. faszyzmowi. 
Odrabianie wsystkich innych insynua
cji o ra j kłamstw pod adresem polskiej 
polityki zagranicznej ma oczywiście na 
celu ułatwienie sobie walki z systemem 
polskim.

W  oczach sowiieokoJcomunistycz- 
r.ych zJeszitą każdy, kto n e stosuje sie 
do planów międzynarodowego komu* 
mzirn jest „wasalem" faszyzmu, albo 
hitleryzmu. W obec tego, żie Polska nie 
chciała podporządkować się Moskwie, 
ze prow adź poiityKę n ezależmą, prasa 
sowiecka uczynna z niej przedmiot 
swoich szczególnych napaści.

Drugim powodem irytacji pism so* 
wietkich jest sojusz polsko-francuski. 
Prasa moskiewska nie ukrywa nieza
dowolenia d powodu coraz Domyślniej- 

rozwoju stosunków m edzy obu 
sprayEmierzeńcanii, stara się więc intry
gować ńa wszelkie '-posoby. Stara się 
siać nad.'[ ńjcufność m ydzv Polską a 
Francją, Stara się przekonać Francję, i i  
robi „zły iinteres", współdziałając z  
Polską w organizowaniu bezpieczeń
stwa w Europie. (A T E )

Rozwiązanie wszystkich stowarzyszeń 
akademickich w Warszawie.

W aiszawa. 2. 4. (P„ A T.) W  zwią ■ 
zku z zajściami, które zmusiły rekro* 
rów  Uniwersytetu Józefa Piłsudskie* 
go, Politechniki warszawskiej i Szko 
ly Głównej G ospodarstw a W iejskie 
go do ponownego zawieszenia w y
kładów i ćwiczeń, pan M inister W .  
R . i O . P . na podstawie rozporządze
nia z dnia 30  kwietnia 1933 r. o sto
warzyszeniach akademickich, rozw*ą 
zał w tych szkołach stowarzyszenia, 
których działalność ma charakter po* 
lityczny, niedopuszczalny w myśl 
ustaw y o szkołach akademickich. Są 
to mianowicie: Związek N arodow y
Polskiej M łodzieży Radykalnej, M ło  
dzież 'W szechpolska, Związek Pol* 
sklej M łodzieży Demokratycznej i 
le g io n  M łodych.

N adto wobec znanych powszech* 
nie wypadków ostatnich na terenie 
W iln a zostały w  Uniwersytecie Ste* 
fana Batoi^go rozwiązane sto warzy* 
szenia: Młodzież W szechpolska i 
korporacja „Polesie44.

Rów nocześnie pan M inister za wie* 
sił działalność sam opom ocow ych sto 
w arzyjzeń w  U niv.eijytc.cie Józefa 
P iłsudskiego, Politechnice warszaw*

skiej i Szkole Głównej G ospodar
stwa 'W iejskiego, ponieważ stały się 
one teienem niedopuszczalnych roz* 
grywek o podłożu politycznym.

Poza tym pan M inicter polecił rek 
torom  upomnieć wszystkie inne sto* 
warzyszeuia akademickie o koniecz* 
ności ścisłego i bezwzględnego prze* 
otrzegania ubo wiązujących pr^epi* 
sów , w raaie zaś ich przekroczenia — 
stosow ać bezzwłocznie sankcje, prze 
widziane w rozporządzeniu o stówa* 

szeniacb i zawiadomić Minister* 
stwo.

M imo zawieszenia działalności sto 
watzys^eń sam opom ocowych w W a r  
szawie, ogół młodzieży niezamożnej 
nie dozna uszczerbku w świadczę* 
niach, otrzymywanych za ich pośre* 
dnictwem, ponieważ zostana w ydare  
zarządzenia, majace na celu zabezpie* 
czenie majątku tych stowarzyszeń 
craz zapewnienie normalnego funk* 
cjonowania podstaw ow ych agend 
pom ocy żywnościowej, mieszkanio* 
wej, zdrowotnej — w akademickich 
kuchniach, domach, ogniskach, am* 
Lułatoriach itp.

Z w ło k i Szym anow skiego w  drodze
do Polski.

Warszawa, 2 III. (P A T ). W  piątek 
rano na dworzec w Berlinie przybę* 
dzie pociąg, wiozący trumnę ze zwło* 
kami Szymanowskiego.

W  godzinach południowych na 
dworcu odbędzie się uroczystość ża* 
łobna: pierwszy zabierze głos prezes 
Reichsmusikammer dr. Schlert, po 
czym orkiestra wykona część Symfonii 
Szymanowskiego. Uroczystość ta or*

garażowana jest przez Instytut nie* 
miecko * polski w Berlinie. Następ* 
nie ostatni hołd wielkiemu muzykowi 
złożą delegacje miejscowej Polonii, po 
czym nastąpi składanie wieńców'.

Podczas przejazdu pociągu przez Po 
znań w czasie krótkiego postoju po* 
ciąigu na dworcu odbędzie się również 
uroczystość żałobna. w której weźmie 
cały świat artystyczny Poznania.

Szymenowski zostanie pochowany
na Skałce.

Warszawa, 2 III. (P A T). Zw łoki Ka 
rola Szym anow skiego pochowane 
zostaną na Skałce w K rakow ie. Pro*

łebne transm itow ane będzie przez 
radio na całą Polskę.

W  stęp do kościo ła  ty lko za bileta*
gram uroczystości pogrzebow ych Ka mi, które otrzym yw ać można od so*
rola Szym anow skiego został już u* 
stalony.

W  niedziele, 4 bm. o godz. 19.30 
przybędzie na dworzec głów ny tru*

I botv  w kancelarii Państw . Konser* 
I watorium muzycznego.

P o  nabożeństw ie kondukt pogrze* 
bow y ruszy K rakow skim  Przedmie*

mna ze zwłokami. N a dworcu ocze* ściem na plac Teatralny przed
kiw ać beda delegacje związków mu* 
zycitiych oraz chóry i orkiestry, któ* 
re w ykonają szereg pieśni religij* 
nych. Z  dworca* trumna przetran* 
sportowa,na zostanie do w ielkiej sali 
Państwowego Konserwatorium muzy
cznego, która zamieniona zostanie na 
kaplicę żałobną.

W  poniedziałek, 5 bm . o godz. 
16*ei rozpocznie sie składanie wień* 
ców, w czasie tego ceremoniału przy* 
grywać będzie orkiestra Filharm onii 
warszawskiej

O  godz. 20»ej muzycy przeniosą 
na ram ionach trumnę do kościoła 
św. Krzyża.

V i' e  wtorek 6  hm  o  godz. 10.30 
odbedzie sie uroczyste nabożeństwo 
żałobne, celebrow ane przez ks. bi< 
skupa Szlagow skiego. Podczas nabo* 
j eństwu orkiestra i chór Polskiego

gmach opery, gdzie orkiestra opero* 
w a odegra marsza żałobnego ze 
„Zmierzchu B o g ó w  W agnera.

D rugim  etapem bedzie gmach Fil* 
harm onii warszaw skiej na ulicy Ta* 
cnej. O rkiestra  filharm oników  wy* 
kona na balkonie gmachu marsza 
żałobnego „N a sabatow a nutę" (je* 
dna z wariacyj fortepianowych Szy* 
m anow skiego instrumentowi ana przez 
K om ana P alestra).

Zakończeń em ceremon i warszaw* 
skich bedzie eksportacja na dworzec 
głów ny, gdzie trum na złożona zo* 
stanie do w agonu i żegnana dźwię* 
kam i marsza żałobnego C hopina od* 
jedzie do Krakow a.

W  środę z ranai zwłoki Szymanów* 
skiego przeniesione zostana na Skal* 
kę, gdzie pochowane zostana na wie* 
czny spoczynek o bok  D ługosza, Le* 
nartowicza, Kraszew skiego i W - *

Radia pod dyrekcją M. Mierzejew* spiańskiego. 
skiego wykonają „Stabat M ater‘‘ j Zakopani, 2 III. (P A T ). Niespod/ie 
Szym anow skiego. N abożeństw o ża* ' .wany zgon ś. p. Karola Szymanowskie

go, który dłuższym, okresami i często 
przebywał w Zakopanem i dał w swo
ich pracach wyraz odniesionym na 
Podhalu wśród ludności góralskiej 
wrażeniom muzycznym — wstrząsnął 
do głębi całym tutejszym sporeczeń* 
stwem, a wśród licznie ociadłych u 
stóp Tatr jego przyjaciół wywołał od* 
ruch, świadczący o wielkiej czci dla 
zasług Zmarłego.

Odruchem tym jest zamiar uczczę* 
nia jego pamięci wiecznotrwałym fun* 
duszem specjalnym, którego odsetki 
byłyby przyznawane na stypendia dla 
młodych muzyków z Konserwatorium 
krakowskiego.

W  pierwszej chwili zebrano na ten 
cel 1.000 zł., na które złożyły się ofia* 
ry: zarządu miejskiego, Muzeum Ta* 
trzańskiego, Oddziału Polskiego To* 
warzystwa Tatrzańskiego, tutejszego 
Koła Tow. Nauczycieli Szkół Wyż* 
szych, Klubu Zakopiańskiego Związ
ku Plastyków, Banku Podhalańskiego, 
Oddziału Komunalnej Ka-*y Oszczę* 
dnosci w Zakopanem. Ofiarodawcy ró 
wnocześnie apelują do .nnych Ziem 
polskich posiadających szkoły muzycz 
ne o podjęcie podobnej akcji.

Polskie Radio ku rzci 
Szymanowskiego.

Warszawa, 2 I I I .  (P A T ) Dnia 2 
kwietnia t j. w piątek o godz. 19‘30 
Polskie Radio organizuje koncert, któ
ry będzie wyrazem hółdu, złożonego 
pamięci wielkiego kompozytora poi* 
skiego, jednego z największych Furo* 
py — Karola Szymanowskiego.

Na program audycji złożą się: Sona 
ta a*dur, pieśni i utwory skrzypcowe, 
jak  „Fontanna Arethuzy", „Kołysań* 
ka" i „Pieśń Roxany“. Jako  wykonaw* 
cy wystąpią pianistka Guldhaimmeró* 
wna, skrzypek W . Niemczycki i śpie* 
wak M. Janowski.

Kondolencje po zgonie 
K. Szymanowskiego.

Warszawa, 2 III. (P A T ). N a ręce ro 
dżiny ś. p. Karola Szymanowskiego 
napływają bez przerwy niezliczone de 
pesze i listy kondolencyjne, od wybi
tnych osobistości świata muzycznego, 
literackiego i artystycznego.

M. in. nadeszły telegramy z kondo* 
lenejami od zarządu m. st. Warszawy, 
wybitnego muzyka francuskiego Casel 
la z Paryża.

Państwowe konserwatorium muzy* 
czne w W arszawie wystosowało depe* 
Śzę treści następującej do matki zmar* 
lego

„Rektor i Rada Państwowa Kon* 
serwatorium Muzycznego w Warsza* 
wie wstrząśnięta do głębi zgonem ge* 
nialnego twórcy polskiego, ślą cz^igu* 
dnej pani wyrazy najgłębszego współ
czucia". (—)  Rektor Egeniusz Mora* 
wski.

R O Z W IĄ Z A N IE  R A D Y  M IE JS K IE ]
W  Ł O D Z I.

W arszawa. 2 IV . (P A T .) M inister spWw 
wewnętrznych na podstawie przepisów u* 
stawy samorządowej decyzją z dnia 31 m >r* 
ca br. rozwiązał radę miejską miasta Łodzi

K O N C E R T  M U Z Y K I P O JŚ K E ff  W  R A 
D IO  B E L G IJS K IM .

Bruksele 2 IV . (P A 1 .)  Rozgłośnia bruk* 
selska nadała w d u g i dzień Św iąt W ielka* 
nocnych koncert muzyki polskiej w wylec* 
naniu prof. K ochańskiego, p rz  byurającesgD 
obecnie w Brukseli, gdzie zis' Ja  w jwry 
międzynarodowego kcwd ursu skrzypcowego 
im. Eugeniusza Ysaye.



2 „G A Z ETA  L W O W SK A - nr. 74 z dnia 3 kw ietnia 1937 r.

Wiadomości bieżące.
Piątek

Franciszka 
Jutro: Ryszarda 

W schód stoi i ca 5 ’10
Zachód „ 181 0

T E A T R  W IEL K L
Piątek godz. 19.30 „Salom e" poprzedzi 

„Czarna Dama z Sonetów ".
Sobota godz. 19.30 „Madame Sans G ene" 
N iedziela godz. 15.30 „M ałżeństw o". — 

G odz. 19.30 „Madame Sans G en e'1.

P O W SZ E C H N Y  T E A T R  Ż O Ł N IE R Z A  
(T eatr Rozm aitości)

Piątek teatr nieczynny.
Sobota godz. 15.30 „O dwóch takich co

ukradli księżyc'1. — Godz. 19.30 „M atura".
Niedziela godz. 12 „O dwóch takich co 

ukradli księżyc*. — Godz. 15.30 „K siężne
czka czardasza". — Godz. 19.30 „Matura .

T E A T R  C O L O S S E U M .
Piątek godz. 12 „Mąż niedołęga". — ltj*la 

„N ie wierz kobiecie". — Godz. 20.30 „Mąz 
niedołęga". _  ,

Sobota godz. 12 „Ludzie nocy". — Godz. 
16 „Mąż niedołęga*'. — Godz. 20.30 „Nic 
wierz kobiecie".

N iedziela go-dz. 16 „Nie wierz kobiecie". 
Godz. 20.30 „Mąż niedołęga''.

K IN O T E A T R Y .
A P O L L O : „Ogród A lb e n a ' z M arleną

Dietrich.
C A S IN O : „Dama kam eliowa". 
C H IM E R A : „W  blasku słońca*' z K i:*  

purą.
E U R O P A : „Penny".
K O P E R N IK : „Szarża lekkiej brygady" 
M A R Y S IE Ń K A : „Bogate biedactw o". 
M E T R O : „Bounty".
M U Z A : „San Francisco".
P A Ł A C E : „O rdynat M ichorow ski".
P A N : „Barbara Radziw iłłów na".
P A X : „Jadzia'* z J .  Smosarską.
R A | : „Bedzie lep ie j" z Szczepkiem i Toń* 
S T Y L O W Y : „Nicpoń i rewia.
S W IT : „Trędow ata", dodatki i aktualno- 

ści.
T O N - „M ały hrabia" i „Pat i Patachon'*. 
U C IE C H A : „M ały król" i rewia.

F O T O P L A S T IK O N .
„Kraików—Z akopane". W spaniale zaoy* 

tki Krakow a, oraz piękno Zakopanego i 
Tatr.

— V III . K oncert filharm oniczny dnia 6 
bm. w sali Teatru W ielkiego pod znakomi* 
tym holenderskim dyrygentem E. van Bei- 
num z udziałem naszego znakomitego pia- 
nisty L. Muenzera zapowiada się pod każ* 
dym względem nader interesująco. Program 
zawiera cały szereg sztandarowych arcy* 
dzieł dawno lub nawet wcale jeszcze we 
Lwowie nie granych, zaś wykonawcy dają 
pełną gw arancję, że wykonanie będzie do* 
skonałe. *

— T ylko jeden występ H anki O idonó* 
wny w Teatrze W ielkim . W  poniedziałek 
dnia 5 bm. tylko jeden występ wspaniałej 
artystki pieśniarki Hanki Ordonów ny, która 
wystąpi w zupełnie nowym repertuarze. Bi* 
lety w niewielkiej ilości do nabycia w ka- 
sie Teatru W ielkiego oraz w biurze „A bo" 
pi. M ariacki 9.

— N iedziela w Teatrze W ielkim . W  nie* 
dzielę dn. 4 bm. popołudniu o godz. 15.30 
po cenach najniższych poraź 45 ciesząca się 
wciąż niczmiennem powodzeniem świetna 
komedia węgierska Vaszary‘ego pt. ,M ał* 
żeństwo" w premierowej obsadzie. — W ie* 
czorem o godz. 19.30 poraź ostatni .M a* 
dame Sans G ene" ze znakomitą Ireną Eich- 
le równą w roli tytułow ej.

— Z  Powszechnego Teatru Ż ołnierza 
Stała się obowiązikiem towarzyskim w sfe* 
rze teatromanów lwowskich obecność na 
przedstawieniach doskonałej „M atury" Fo* 
dora, wystawianej codziennie przez Pow., 
s_echny T eatr Żołnierza z udziałem gościn, 
nym p* Jan in y  M artini w rola Katarzyny 
Seidl. Pp. Szpaczyńska, Czajkowska, Rew* 
ski i  Ratschka tworzą niezapomniane po* 
stacie, żywcem wzięte z natury.

W  sobotę , dnia 3 kwietnia o godz. 15.30 
i w niedzielę, dnia 4*go kwietnia, o godz. 
12*tej wspaniale wystawiona baśń Maku* 
szyńsikiego pt. „O  dwóch takich co ukradli 
księżyc'* będzie nielada atrakcją dla wszyst
kich milusińskich, którzy żywo oklaskują 
każdy obraz tego uroczego widowiska.

W  niedzielę, dnia 4  kwietnia o S°dz. 
15.30 po raz 30:ity i ostatni „Księżniczka 
czardasza" operetka Kalmana.

B ilety  do nabycia przy kasie Pow szech
nego Teatru Żołnierza, ul. Rutow skiego 22 
w godzinach: 10— 13 i 17—20.

KOMUNIKATY.
— W alne zgromadzenie, członków  Syndy* 

katu D ziennikarzy Lwowskich odbędzie się 
w niedzielę, dnia 4 bm. o godz. 9.30 rano 
w pierwszym, a o godz. 10 w drugim ter* 
minie w sali G iełdy , gmach Izby Przem.* 
H andlow ej, ul. A kadem icka 17, parter. W  
zebraniu mogą wziąć udział, prócz człon
ków, również aplikanci S D L  *

— Bieżąca wystawa Lw ow skiego Zawo
dowego Związku A rtystów  Plastyków  obej* 
mu je prace malarskie następujących arty
stów malarzy: A xera O tto, Krzyżanowskie* 
8 °  W ładysława, W itolda M arsa, Radni* 
ckiego Zygmunta, Sielskiej M argit, Sielskie* 
go Romana, Teisseyre Stanisława, W o jc ie 
chowskiego Tadeusza i rzeźby W nuka M a
riana. Wystawa wzbudziła duże zaintereso* 
wanie i cieszy się liczną frekw encją. W y* 
stawa otwarta jest w lokalu przy ul. I>zie»

Przed zbiórką na Dar Narodowy 3 Maja.
Ooniosła działalność ośw iatow a Polskiej M acierzy S zk o ln e j.
Warszawa 2. IV . (P A T ). Według 

statystyki ogłoszoiiej przez Ligę Naro
dów w Anglii, Danii, Holandii, Niem
czech, Szwajcarii i  Szwecji, wśród lud
ności w wieku powyżej 10 lat niema 
wcale analfabetów. W śród ludności w 
tym samym wieku we Francji jest 5.6* 
proc. analfabetów, vv Ameryce półno- 
etnej — 6 proc., w Czechosłowacji 7.4 
proc*, w Polsce jest ich jeszcze 32.7 
prcc. W ięcej analfabetów posiada tylko 
Bułgaria — 39.7 proc., Hiszpania - -  U  
proc i Rosja sowiecka — 49 proc.

Jeśli się zważy, jakie niepowetowane 
szkody ponoszą przez to nasza gospo
darka narodowa, obronność państwa , 
odporność ludności, przeciwko wpływom 
obcej kultury, dojdziemy do wniosku, 
iż w walce z analfabetyzmem powinna 
wziąć czynny udział cala ludność Pol
ski bez względu na zasoby materialne.

Na tle tragicznej niemal sytuacji n a 
szego szkolnictwa powszechnego zary
sowuje s ię  wyraźnie d o n io s ła  praca 
Polskiej Macierzy szkolnej. Na kresach 
W sch o d n ich  prowadzi o n a  w chwil; obe
cnej 222 szkoły powszechne, 34 zawo
dowych, 227 kursów dla przedpoboro
wych, 48 burs i ochron 1693 bibliotek 
Oprócz wymienionych instytucyj Ma* 
c :erz we wszystkich miastach j wsiach

kresowych zamieszkanych przeważnie 
przez ludzi obcej narodowości, krzewiła 
ducha patriotycznego, organizując sek
cję odczytową, przedstawienia j obcho* 
dy rodznic narodowych, nawiązując w 
Dn sposób poczucie solidarności naro
dowej i tężyzny państwowej.

W  chwili gdy hasło podniesienia o* 
bronności państwa staio się własnością 
Wszystkich Polaków, P M. S. przystą
piła do organizowania kursów dla 
przedpoborowych, mających za zadanie 
przygotowanie naukowe i obywatelskie 
rekrutów do spełniania funkcji żołnie
rza. Spotkało się to z odruchem sym
patii zes trony wojskowych, którzy po
częli czynnie współpracować z Macie* 
r'-8. Dość nadmienić, że w ciągu 2 mie« 
sięcy w samym tylko D. O. K. LuLlin 
700 oficerów i podoficerów zapisało się 
na członków tej Instytucji.

W ażność tych prac oceniają do
datnio najwyższe* czynniki w państwie, 
przyjmując z p. Marszałkiem ŚmDłym- 
Rydzem, prezesem Rady ministrów i 
członkami rządu na czele udział w ko
mitecie honorowym zbiórki w dniu 
3-go maja.

Spodziewać się należy, że tradycyjna 
doroczna zbiórka na rzecz Macierzy w 
dniu 3 maja przyniesie obfity plcn.

Dni Przeciwgruźlicze we Lwowie.
Miejski Komitet Dni Przeciwgru

źliczych na czele z prezydentem miasta 
dr Ostrowskim przystąpił do zorgani* 
zowania w kwietniu br. kampanii Dni 
Przeciwgruźliczych. Biorąc pod uwagę 
korzystne wyniki zeszłoroczne, komitet 
postanowił rozwinąć najszerszą propa
gandę w  celu uświadomienia ludności o 
niebezpieczeństwie społecznym gruźlicy 
i konieczności zwalczenia tego wroga 
ludzkości wysiłkiem całego społeczeń
stwa. Fundusze zamierza komitet ze
brać drogą sprzedaży 10-groszowych 
znaczków przeciwgruźliczych, które 
sprzedawać będą urzędy i zakłady miej
skie i państwowe, sądy, banki, instytu
cje, ubezpieczalnjie, kina itp. Nadto mie
szkańcy miasta składać będą datki na

listy składkowe, które zostaną do
starczone wszystkim właścicielom real
ności w mieście. Komitet apeluje tą 
drogą do wszystkich właścicieli realno
ści1 i zaanządców, by dołożyli starań, aby \ 
wszyscy bez wyjątku lokatorzy złożyli 
choćby najmniejszy datek.

Kampania ma mieć charakter powsze
chności, gdyż o korzystnym wyniku ak
cji i zbiórki decyduje tylko liczba o- 
fiamych obywateli. Z  drobnych kwot 
powstanie większa suma, która umożli
wi Towarzystwom walki z  gruźlicą, 
przychodniom przeciwgruźliczym i in
stytucjom , mającym na celu walkę' z tą 
chorobą, spełnienie zadań na nich cią
żących.

Szczegóły katastrofy pod Rudnikami.
W edług wyników przedwstępnego docho

dzenia przeprowadzonego przez Komisję 
dyrekcyjną na miejscu wypadku na stacji 
Rudniki, M inisterstwo Kom unikacji podaje 
do ogólnej wiadomości, co następuje:

W  krytycznym dniu tj. dnia 25 ub. m. 
stacja Rudniki przyjęła o godzinie 7*mej 47 
pociąg towarowy Ńr. 272 na tor ob jazdo
wy. Pociąg motorowy Nr. 206 idący z K a
towic winien był na stac|i Rudniki wyprze
dzić wymieniony pociąg towarowy, przebie 
gaiąc po torzc głównym.

W  nocy z dnia 24*go na dzień 25,ity na 
skutek zawiiei śnieżnej przestały działać u* 
rządzenia sygnalizacyjne na stacji Rudniki.

Dyżurny ruchu na stacji Rudniki wydał 
dyspozycję zwrotniczemu przygotowania je* 
zdni dla przepuszczenia pociągu m otorow e
go po torze głównym, jednocześnie zawia* 
domił telefonicznie stację Częstochowa, że 
sygnały wjazdowe ze strony Częstochow y 
są nieczynne, o czym należy wydać rozkaz 
szczególny drużynie pociągu motorowego.

Następnie, po otrzymaniu wiadomości ze 
stacji Częstochowa o w yjściu pociągu mo
torow ego, wydal dyspozycję zwrotniczemu 
pójścia pod sem afor dla wpuszczenia po
ciągu motorowego na ręczny sygnał.

W  tym czasie zwrotniczy był zajęły o* 
czyszczaniem zasypanej śniegiem zwrotni
cy, by ją przełożyć w normalne położenie 
na tor główmy.

W  czasie czyszczenia usłyszał sygnały 
zbliżającego się pociągu motorowego, po
rzuci! więc oczyszczanie zwrotnicy i po* 
hiegł w kierunku zbliżającego się pociągu 
podając jak  twierdzi sygnał „stój'*.

Pociąg jedńak nie stanął pod semaforem, 
co powinien był uczynić, i nie zmniejszając 
szybkości w jechał na stację, gdzie nastąpiło 
najechanie na pociąg towarowy, stojący na 
objazdow ym  torze.

U stalono, że dyżurny ruchu stacji Czę
stochowa uprzedził ustnie kierownika po
ciągu i motorniczego o niedziałaniu sygna* 
łów wjazdowych na stacji Rudniki.

Sądzić należy, że brak ścisłego zastoso
wania się do przepisów motorniczego G ro 
chowskiego, czy też jedna chwila jego nie
uwagi, a cieszył się on wzorową opinią, 
spowodowała katastrofę, w której zginął 
sam oraz poniosło śmierć, oprócz niego 4,ch  
pracowników kolejow ych, nie licząc wielu 
rannych.

Dalsze dochodzenie trwa.

duszyckich 1, I. p. codziennie od 10-tej do 
15 itej. W stęp dla młodzieży szkolnei .bez
płatny. “

K urs przewodników po Lwowie — 
urządza w ciągu kwietnia i maja bież. roku 
Polskie Towarzystwo Krajoznaw cze 
(ul. Buurlarda 5, I. p.). Odbycie kursu, za
kończone egzaminem, upraw niać będzie u* 
czestników, jako  przewodników P. T . K. do 
oprowadzania wycieczek po Lwowie. Osoby 
nie zamierzające oprowadzać wycieczek, a 
chcące poznać znaczenie kulturalne Lwowa, 
(dzieje, położenie geograficzne i gospodar
cze miasta, zabytki sztuki i zbiory) mogą ró
wnież korzystać z kursu bez obowiązku skła 
dania egzaminu.

W ykłady od byw ać s'?  będą w sali p. X. 
K. trzy razy w tygodniu: w poniedziałki,
środy i piątki w godzinach 19 21, wyciecz
ki zaś później, w soboty po południu i w 
niedziele przed południem. Początek dnia 5 
kwietnia b. r. Oplata za cały kurs wynosi zł- 
10.— , młodzież studiująca zł. 5 .—.

Zgłoszenia W Sekretariacie P- T . K. ( UI. 
Bourlarda Nr. 5, I. p.) w godz. 11 — 13 i 
18—20-tej. Bliższe szczegóły i programy na 
.miejscu.

— Kino= rewia „Stylow y". Dzisiejsza pre
miera inauguracyjnej rewii zespołu R ef- 
Rena, wzbudziła w naszym grodzie ogólne 
zainteresowanie. N ic dziwnego, gdyż sam 
skład zespołu mó-wi już za siebie. A  więc

I as rewiii polskiej Rel-Ren, niezrównana ak
torka N ina Oileńśka, świetny humorysta 
W łodzim ierz Boruński oraz po raz pierwszy 
we Lwowie gwiazda scen stołecznych piękna 
Rita Konarzewska. Niewątpliwie nadal nie
słabnącym powodzeniem cieszyć się będzie 
Konrad Ostrowski ze swoim baletem oraz 
znakomity wesołek St. W inecki. Na ekranie 
arcywesoły film muzyczny pt. „N icpoń" z 
H enry Garatem w roli tytułow ej.

KRONIKA MIEJSKA.
Sam obójstw o o jca S-dorga dzieci. W czo* 

raj wieczorem w realności przy ul. Zamar- 
sty.nowskiej 105 targnął się na życie 65- 
letni robotnik, M ichał Huzarewicz, który 
poderżnął sohie brzytwą żyły u obu rąk, na 
'oczach żony oraz pięciorga dzieci. Przera
żona rodzina odwiozła Huzarewicza do 
szpitala powszechnego, gdzie udzielono mu 
natychmiast pomocy. Zawiadomiona o wy
padku policja wdrożyła dochodzenia, ce
lem ustalenia przyczyny desperackiego kro
ku Huzarewicza.

Potrącenie przez autodorożkę. M ikołaj 
W ytrykusz, zamieszkały w D olm ościskach, 
doniósł policji* że w czoraj popołudniu gdy i 
jechał rowerem ul. L. Sapiehy, został po
trącony przez autodorożkę LW . 912362, 
wskutek czego zostało złamane koło rowe*

W Y B IT N Y  E S P E R A N T Y S T A  S Z W E D Z K I 
W  W A R SZ A W IE .

Warszawa. 2 IV . (P A T .) W  W arszawie 
podczas Świąt W ielkanocnych baw ił p. Ern* 
frid M almgren, członek M iędzynarodowego 
Związku Esperantystów i sekretarz Szwedz* 
kiej Federacji Esperantystów. P. E. M alm 
gren mówił z miejscowym komitetem orga* 
nizacyjinym 29 światowego kongresu esp t- 
rantystów szczegóły organizacji kongresu. 
W edług przypuszczeń p. Malmgrena, dele
gacja szwedzkich esperantystów na kongres 
składać się będzie z 300 osób.

O ŚW IA D C Z E N IE .
Związek O brońców  Lwowa z listopada 

1918 nic ma nic wspólnego z wydawnictwem 
„Każdego znajdziesz", które zlikwtidowa! 
jeszcze w roku 1936, a sprzedawców, k tó
rzy zgłaszają się z tym wydawnictwem i pc* 
w olują się na Związek O brońców  Lwowa — 
prosi oddawać w recc W lad i bezpieczeń
stwa do ukarania.

Rada Zawiadowcza Związku O brońców  
Lwowa z listopada 1918 informuje rów no
cześnie ogół zainteresowanych osób, że 
Związek O brońców  Lwowa nigdy nic m iał 
nic wspólnego z nadawaniem odznaki pa
miątkowej „O rlęta", którą ustanowił śp. ge
nerał Rozwadowski.

Ewidencja tej odznaki została rE k w d o j 
wana przez W ładze w roku 1928 a ponie
waż nie żyje je j Tw órca, nikt nie iest w 
prawie dalszego nadawania te i odznaki, 
wydawania zagubionych duplikatów, legity- 
macyj etc., wszelkie więc pisma, kierowane 
w tych sprawach pod adresem Związku są 
bezcelowe i nic będą rozpatrywane.

T U R N IE J C H Ó R Ó W  L U D O W Y C H .
Staraniem Związku Teatrów  i Chórów  

Ludowych we Lwowie odbędzie się w nie
dzielę, dnia 11 bm. o godz. 11-ej przed po
łudniem w sali posejmowej (gmach SJoarb* 
ka, pl. Krakow ski 12) drugi z rzędu — p o 
łączony z konkursem o nagrody — popis 
chórów z powiatu lwowskiego.

W  popisie i konkursie weźmie udział 12 
chórów czterogłosowych mieszanych (około 
350 śpiewaków) z następujących m iejsce* 
w ości: D ublany, Glinna, Uodow ica, K roto
szyn, Krzywczyce, M alcchów . Nawaria, 
Podborce, Sokolniki, W inniki (dwa chóry), 
Zimnawoda.

Zdobyw ca I. miejsca na podobnym k o n 
kursie z r. 1935, C hór Kat. Stow. M łodz. w 
Sokolnikach, który wiązanka pieśni sokol* 
nickich „Na sokolnicką nutę" olśnił słucha
czy, będzie miał obecnie nieporównanie 
cięższą konkurencję, niż przed dwoma laty, 
to też należy się spodziewać, że konkurs 
ściągnie tłumy miłośników pieśni ludow ej.

P R Z Y G O T O W A N IA  D O  Z B IÓ R K I 
N A  P O M O C  Z IM O W A .

Zbiórka na rzecz Pom ocy Zimowej 
w dniach 3*go i 4=go kwietnia bież. roku 
obejm ie cale miasto. M iejski Obywatelski 
Komitet Zimowej Pomocy Bezrobotnym  wy
znaczył na terenie miasta 25 stanowisk, na 
których ustawione będą stoliki kwestarzy i 
zaprosił do udziału w zbiórce szereg w y b it
nych osobistości i organizacji społecznych.

W ydawanie puszek i legitymacji odbywa 
się w biurze Komitetu przy ulicy Skarbków* 
skicj 26, 111 p„ teł. 233*15. Zgłaszać się na
leży w godzinach od 9— 13 i od 17—2CMej.

W szyscy, którzy nic zgłosili jeszcze swego 
udziału, mogą to uczynić do soboty włącz-

Program radiowy.
Sobota, 3  kwietnia.

Lwów. Godz. 6.30: A udycja poranna.
11.30: A udycja dla szkół. 11.57: .S y g n a ł 
czasu. 12.03: Orkiestra salonowa. 12-40:
Dziennik południowy. 12.50: Skrzynka ro l
nicza. 14.30: Słuchow isko dla dzieci. 15: 
W iad. gosp. 15.15: Płyty. 15.50: Przegląd 
wydawnictw. 16.05: Płyty. 16.30: Recital 
fortepianow y. 17: Nafcbżeńsłwo z W ilna. 
17.50: Przegląd wydawnictw. 18: Pogadan
ka. 18,10: Przemówienie kierow nika Okr. 
Llrzędu W F. i PW . 18.15: W iad. sportowe. 
18.25: Płyty. 18.35: Felieton. 18.50: Poga
danka. 19: A udycja dla Polaków  zagranicą. 
19.30: M ozaika muzyczna. 20.10: Zespół
harm onistów warszawskich. 20.30: N ow ości 
literackie. 20.45: Dziennik wieczorny. 21: 
Koncert. 22: „W esoła Syrena". 22.30: M u
zyka taneczna.

tu , zaś donoszący upadł na jezdnię i  do
znał lekkich obrażeń na całym  ciele.

Ogień strychowy. W czoraj popołudniu na 
strychu realności przy ul. Gródeckiej 129, 
w ybuchł pożar wskutek zapalenia się słomy 
od iskry z komina. Straż pożarna ogień u-
gasiła. . . ...

C zy je  przedm ioty? W  czasie rewizji prze 
prowadzonej wśród paserów zakwestiono^ 
wano następujące przedm ioty: obrączkę zło* 
tą z napisem Zofia dn. 15. II. 1919 r., 2
obrączki złote, jedna większa, dlruga mniej* 
sza, 2 sygnety złote męskie, jeden z kam y
kiem czerwonym,, drugi bez kamyka jedno* 
lity , oraz 1 kopertę z damskiego zegarka 
antycznego złotą, na której jest N r. k. 14. 
12481, maszynę do pisania marki „Stewart 
Nr. 33381“ , maszynę do pisania marki „Po* 
ligraf N r. V . 7336", maszynę starą kuśnier
ską marki K olubus, 3 powielacze, 1 hekto* 
graf, nakrycie stołowe z monogramem M. 
W . z koroną 5»cio pałkową, obrusy, serwe
tki z monogramami B . S. i R . D ., bieliznę 
męska, damską i pościelową z monogjramem 
G. W ., ubrania męskie, damskie różnego 
koloru , portiera zielona i z szarego płótna 
w pasy łowickie.
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Przygotowanie w czasie pokoju obrony przeciw 
lotniczej i przeciwgazowej Państwa.

Rada M inistrów  wydała nowe ra* 
mowe rozporządzenie o przylotow a* 
niu w czasie p okoju  obrony prze* 
ciwlotniczei i przeciwgazowej Pań* 
■stwn. Rozporządzenie to zainteresuje 
w szystkich m ieszkańców kraju  i dla* 
tego nodaiem y szereg szczegółów :

O bow iązek zabezpieczenia przed 
napadami z pow ietrza ciąży na każ* 
dv r obyw atelu. W ład ze ułatw iają 
o rw .a te lo m  spełnienie ciężkiego o* 
bo - iązku. K ierow nictw o i nadzór 
7 ad przygotowaniem w czasie poko* 
ju obrony przeciwlotniczej i prze* 
ciwgazowei Państw a sprawuie In* 
spektor O brony Pow ietrznej Pań* 
s tw a . w spółpracując z M inistrem  
spraw w ojskow ych.

Inspektor obrony pow ietrznej pań* 
stwa ustala zasadę oraz wytyczne 
nrzygotcnwania w czasie p ok oju  o* 
bronv przeciw lotniczej, tudzież kon* 
troki je stan tego przygotowania, 
\w daje zarządzenia i instrukcje, ma* 
iące moc obow iązująca dla wszyst* 
kich władz przygotow ujących obro* 
ni: przeciwlotnicza i przeciwgazową, 
koordynuje zamierzenia budżetowe 
i w ydaje w ytyczne władzom nadzór* 
czvir> stowarzyszeń społecznych, 
współdziałających w przygotowaniu 
obrony przeciw lotniczej.

O bronę przeciwlotniczą i przeciw* 
gazowa przygotow ują:

M inister spraw w ojskow ych co do 
organów  terytorialnych jemu pod* 
porządkow anych, ob iektów  prze* 
m yślow ych. których w ytw órczość 
wojenną przygotow uje M inister* 
-stw o; M inister spraw wewnętrz* 
nvch co do ogółu ludności, zakła* 
dów użyteczności publicznej, budo* 
wh publicznych i pryw atnych; M ini* 
ster kom unikacji co do obiektów  i 
urządzeń kom unikacyjnych; M ini* 
ster poczt i telegrafów  co do sieci te* 
lckom unikacyjnych ; M inister prze* 
mysMi * handlu co do obiektów  
przem ysłow ych; M inister opieki 
społecznej co do lecznictw a i ratow* 
nictwą sanitarnego; M inister ośw iaty 
c tfo nauczania w szkolnictw ie; M i* 
m ster rolnictw a i reform rolnych co 
dc ratow nictw a i lecznictw a wetery* 
naw jnego, ochrony płodów  roi* 
nvch; M inister skarbu co do ob jek* 
tów  przem ysłow ych i instytucy j, któ 
re przygotow uje na w ypadek w ojny,

O bronę przeciw lotniczą i przeciw* 
gazową przygotow ują właściwie 
władze II. instancji, przy czym weje* 
w odow ie działaja w ramach swoich 
uprawnień.

K ierow nictw o i nadzór w dziedzi* 
nie realizacji przygotow ań obrony 
przeciw lotniczej i  przeciwgazowej 
spraw ują dow ódcy O kręgu Korpusu 
lub inne władze w ojskow e, wyzna*

czone przez M inistra spraw w ojsko* 
wych.

O rgany obron y  przeciwlotniczej i 
przeciwgazowej m ają być zaopatrzo* 
ne w  sprzęt i środki, potrzebne do 
spraw ow ania sw ych czynności, lud* 
ność zaś ma być wyposażona w 
sprzęty i środki potrzebne do je j za* 
bezpieczenia przed napadami z po* 
wietrzą. R odzaj sprzętu i środków  
potrzebnych do zabezpieczenia o* 
kreślaią właściwi m inistrowie. W y * 
dane będa instrukcje techniczne, do* 
tyczące sposobu użycia środków  i 
sprzętu.

Zaopatrzenie organów obrony 
przeciwlotniczej i przeciwgazowej 
oraz ludności w sprzęty i środki na* 
leży do obow iązku władz, instrukcyj 
i osób, przez które danv organ zo* 
stał zorganizowany

W  przygotow aniu ochrony prze* 
ciwlotniczej i przeciwgazowej współ* 
pracuia z władzami i ludnością sto* 
warzyszenia społeczne. L. O . P. P. 
organizuje i przeprowadza uświada* 
mianie ludności’ co do potrzeb i spo* 
sobu obrony, organizuje, szkoli i za* 
opatruje organa obrony. Polski 
Czerw ony Krzyż w spółpracuje z 
władzami w organizowaniu ratowni* 
ctwa i lecznictwa, organizuje i szkoli 
organa ratownicze, sanitarne i leczni* 
cze. Zw iązek Straży Pożarnych 
w spółpracuje z władzami przy orga* 
nizowaniu akcji przeciwpożarowej 
Inne stowarzyszenia społeczne mogą 
współdziałać w przygotow aniu obro* 
nv przeciwlotniczej i przeciwgazowej 
w ramach przepisów swych statutów  
oraz w m yśl zarządzeń władz.

P R Z E O B R A Ż E N IA  P O L IT Y C Z N E  
W  JA P O N II. y

Zjazd Oficerów w słanie spoczynku
o akcji 0. Z . N.

Warszawa. 2. 4. (P A T.) Obradujący 
w Warszawie zjazd prezesów wszyst* 
kich okręgów Związku Oficerów wojsk 
polskich w stanie spoczynku, powziął 
w związku z deklaiacją ideowo-politycz 
ną płk. Adama Koca — następującą u- 
chwałę:

„Zjazd prezesów okręgów Związku 
Oficerów wojsk polskich w stanie spo* 
czynku, zaznajomiwszy się z tekstem 
deklaracji ideowo-politycżTtłj płk A da
ma Koca o obronie narodu i państwa 
polskiego, wyraża żołnierskie zadowo* 
lenie, że w dobie wewnętrznego rozbi* 
cia społeczeństwa polskiego zostały tak 
dobitnie sformułowane przez czynniki 
społeczne zasady i środki obronności 
narodu i państwa polskiego.

Zjazd prezesów okręgów — zakłada* 
iąc, żę zasady, określone w deklaracji, 
zostaną szczerze i sprawiedliwie w czyn 
wprowadzone, skutkiem czego zostanie 
ugruntowany i wzmocniuny byt naro* 
du polskiego i państwa polskiego — 
ustosunkowuje się do ogłoszonych tez

Now a konstytucja dla Indyj.
Londyn, 2. IV . (P A T ). Agencja Ha* 

vasa donosi z Bombaju, że wprowadzę* 
nie nowej konstytucji powitał cały kraj 
„dniem żałoby religijnej’1 — manifesta
cja zorganizowaną przez kongres. Ma* 
nifestacje do godz. 14*tej miały prze- 
bdeg spokojny. W  Bombaju aresztawa* 
no 6 osób za zakłócenie porządku. Gieł* 
da, sklepy i wszelkie przedsiębiorstwa 

i były zamknięte. Jedynie w bankach 
I praca toczyła się normalnie. Drobne 

grupy demonstrantów demonstrowały

w centrum miasta i zatrzymując! się 
przed sklepami europejskimi i banka* 
mi, nawoływali do bojkotu konstytucji.

O D C Z Y T  O  L IT E R A T U R Z E  P O L S K IE J 
W  N A N C Y .

Nancy. 2 IV . (P A T .) Staraniem C erek  
U niversitaire Franco*Polonais odbył się tu 
odczyt znanego pisarza, tłumacza „Pana 
Tadeusza1* Paul Caziina o literaturze poi* 
skiej. Zebraniu odczytowemu przewodnia 
czyi konsul Rp. Czosnowski.

| deklaracji ideowo-politycznej rzeczo* 
wo“.

Zjazd prezesów wierzy, 'że organizu
jący się według ogłoszonych przez płk. 
Koca zasad obóz, wytępi z całą bez
względność ą chwasty, które w postaci 
lekceważenia prawa i sprawiedliwości, 
protekcji, kariarowiczostwa. wyłączno* 
śc, i materializmu — zapieniły się i za* 
korzeniły na niwie naszego życia spo
łecznego, które właśnie w interesie o* 
bronności narodu i Państwa Polskiego 
należy wykarczować wspólnymi siła* 
mi ludzi dobrej woli, szczerych patrio* 
tów i naszych żołnerzy zawodowych 
w stanie spoczynku — bojowników 7. 
roku 1919—1921 o byt polityczny na
szego narodu.

Zjazd prezesów zapewnia, że w dzie
le odbudowy podstaw normalnych, na 
których powinno się oprzeć życie naro* 
du polskiego i od których zależy zdro
wie naszej ukochanej armii polskiej, 
organ żujący się obóz znajdzie bez
względnie żołnierske poparcie.

T okio. 2 IV. (P A T .) A gencja D ojne: do*
nosi, że nowa partia polityczna składać się 
będzie zc 150— 200 deputowanych, którzy 
mają wystąpić z partyj Minseito i Sciyukai. 
Na przewódcę nowej partii upatrzony jest 
przewodniczący izby parów książę K onoe. 
Partia nacjonalistyczna Snowakai, mająca *.4 
przedstawicieli w parlamencie, ma przystą* 
pić do nowej partii po jej zorganizowaniu. 
Partie Minseito i Seiyukai mają zamiar u,  
tworzyć blok antyrządowy i w tym celu juz 
nawiązały rokowania. .

P O W ST A Ń C Y  A TA K U TA .

Paryż. 2 IV. (P A T .) Havas donosi, z A* 
vila (po stronie pow stańców ): W ojska na* 
rodowe przeszły dziś z rana do ofenzywy 
i przerwały front Riscaye. W ciska rządowe 
straciły kilkuset zabitych i tysiące rannych.

Paryż. 2 IV. (P A T .) Havas donosi z Ma* 
drytu: Lotnictwo powstańcze bombardowa* 
ło wczoraj miejscowości E lorio  i Ochan* 
diano. Zginęło kilka osób spośród ludno* 
ści cywilnej.

L U B E K A  W C IE L O N A  D O  P R U S

Berlin. 2 IV . (P A T .) W olne hanzeatyckie 
miasto Lubeka zostało dziś uroczystym ak* 
tem wcielono do Prus.

PO  ŚM IE R C I IN S P  C Z Y N IO W S K IE G O .
Warszawa. 2 IV. (P A T .) Dnia 1 kwietnia 

prezes Rady ministrów i minister soraw we* 
wnętrznych gen. Sław opSkładkow ski obe* 
cny był w towarzystwie podsekretarzy sta* 
nu pp. W. Korsaka i lerzego Paciorków* 
skiego na nabożeństwie żałobnym w koś* 
ciele św. Krzyża za duszę śp. inspektora 
Ed. Czyniow skicgo, komendanta wojewódz* 
kiego Polici: Państwowej w Białym stoku i 
byłego komendanta PP. w W arszawie.

Do wdowy po śp. inspektorze Ed. Czy* 
niowskim pan premier wystosował następu* 
jącą depeszę:

Jaśnie wielmożna pani H elena Czyniow* 
ska Z powodu śmierci męża pani inspdkto* 
ra Policji Państwowej Ed. Czyniow skicgo 
stwierdzam z żalem, że straciliśmy bardzo 
cennego obywatela kraiu, oficera policji i 
kolegę. (—) Sław oj Składkowski, minister 
spraw wewn.

SP. W Ł A D Y S Ł A W  M IC H ĘTD A .
Cieszyn. 2 IV. (P A T .) Pogrzeb zmarłego 

w Cieszynie śp. dr. W ładysława M ichejdy, 
burmistrza m. Cieszyna, odbędzie się w  
niedzielę dnia 4 bm. Zwłoki spoczną w gro* 
bach zasłużonych na cmentarzu komunał* 
nym w Cieszynie.

Giełda z  dnia 2 kwietnia.
WARSZAWA -  GIEŁDA PIENUCZNA.

Dewizy: Belgia 88.82, Berlin  212.78, Am* 
sterdam 288.70, Kopenhaga 115.20, Londyn 
25.79, N ow y Jo rk  czeki 5.27, kabel 5.27 i 
jedna czwarta, O slo 129.67^ Paryż 24.24, 
Praga 18.40, Sztokholm  133.05, Zurych 
120.15, M ediolan 27.85. Papiery procejRow e 
3 prc. inwest. 64.75, 5 prc. kolejow a 53.25,
6 prc. dolarowa 54.50, 4  prc. dolarowa 45,
7 prc. stabiliz. 368, 4 prc. konsolidac. 52.75. 
A k cje : Bank Polski 100.25, W ęgiel 20.50,
Lilpop 13.60, M odrzejów  7.75, Ostrowiec 
28.75, Starachowice 33.

L W Ó W  -  G IE Ł D A  Z B O Ż U W A .
N aogół sytuacja bez zmiany. Tendencja 

silna utrzymuje się nadal, usposobienie spo 
kojne

L W Ó W  -  G IE Ł D A  P IE N IĘ Ż N A .
O broty w akcjach Banku Polskiego po 

kursie zł. 100.50.

P O P IE R A JM Y  C E L E  T Z A D A N IA  
T. S. L.

Rozpoczęcie robót publicznych we Lwowie.
związku z nastaniem odoowied* 

rL'ch waarunków atmosferycznych i roz* 
poczęciem sezonu budżetowego, przy
stępuje Zarząd M ejski w pierwszych 
dniach kwietnia do robót w terenie 
pod założeniem zatrudnienia iuż teraz 
w okresie wiosennym możl wie najwię 
sz tj iloścu ludzi. Dało się to usikutecz* 
nic dzięki przekształceniu programu 
zatrudnienia w ten sposób, że skoncen* 
trowano przeważną cześć robót pro
gramowych na pierwsze 4 miesiące ro
ku budżetowego 1937/38.

Roboty w terenie zaczną się już od 
1 kwietnia, obejmując prace drogowe, 
kanałowe, plantacyjne, na Betoniami 
miejskiej oraz specjalne roboty ziemne, 
Wymagające tylko mini malnych kwot 
na zakup narzędzi oraz uskutecznienia 
przewodów,

W  dziale drogowej konserwacji z po 
ważniejszych robót przystąpi Zarząd 
M iejsk  do naprawy względnie przebu 
dowy na ulicach: Łazarza. Zamarsty- 
nowiskiej, Szopena, Moniuszki. Kulpar 
kowskiej, Marcina, Snopkowskiej, Za
kładowej, Zamkowej, Zygmuntowsk ej, 
Teresy, Litewskiej i Kaszubskiej, czę
ściowo Żółkiewskiej. Poza tym specjał 
na drużyna zajmie się naprawami drob
nych usterek nawierzchni ulic i chod
ników.

W  dziale nowych budów oraz gene* 
ralnych remontów ulic, zostana wyko* 
name nowe nawierzchnie hrukowane, 
chodniki i krawężniki, w następujących 
ulilcach: pl. Krakowski, ulegnie całko
witej przebudowie, na części od ul. Le* 
gionów do ul. K rakow skej, ul. Lele* 
wela i Fridrichów zostana całkowicie 
przerobione pirzez usunięć e nawierz
chni szutrowanych i zniszczonych chód 
ników, a otrzymają nawierzchnie z pół- 
bruczku bazaltowego na betonie i nowe 
chodniki. Ulice Kulparkowska i Lu
bieńska zostaną wyposażone w na
wierzchnie brukowane, zaś ul. Szepty
ckich na całej swej długości od ul. L. 
Sapiehy do ul. Mickiewicza otrzyma 
półbruczek bazaltowy na podłożu be
tonowym.

Łączna ilość zajętych robotników na 
powyższych robotach wyniesie 740 lu
dzi, z końcem kwietnia wraz z Beto* 
ni arndą.

W  dziale kanałowym, na robotach 
ogólnej konserwacji oraz przy rekon* 
strukcji ciągów kanałowych rozpoczną 
się również roboty w pierwszych 
dniach kwietnia i obejma prócz normal 
nej konserwacji wewnętrznych i zewnę* 
trznych urządzeń kanałowych rekon* 
strukcje kanałów w ul. Sykstusk^ej, 
Szpitalnej i Kopernika.

Poza tym, budowy nowych kanałów 
rozpoczną się w ulicach Obrony Dwór* 
ca, Potockiego, Dobrzańskiego, Kusze* 
wicza, Hermana, Okrężnej. Gród ec
ie ej, Bocznej Iwaszkiewicza, św. Anto
niego, Chrobrego, Pod Dębem. Chod
kiewicza omaz, w ul. Łyczakowskiej 
Górnej i Dolnej.

Ponadto w dalszym ciągiu prowa
dzone będą roboty przy pogłębieniu 
Pełtwi. Łączna ilość robotników, któ
rzy znajdą zatrudnienie przv robotach 
kanałowych wyniesie z końcem kwiet
nia 525 ludzi.

Również i Plantacje miejskie rozpo* 
częły swoje prace z dniem 1 kwietnia 
ze zwiększonym stanem liczebnym ro* 
botników, przyczym główny nacisk bę* 
dzie skierowany na uporządkowanie 
ścieżek i dróg w parkach i na planta
cjach. Łączna ilość zajętych robotni* 
ków wyniesie w kwietniu 156 ludzi.

Prócz wyżej wymienionych robót u* 
ruchomi Zairząd M iejski doraźne robo
ty ziemne, które obejmą nw elację te
renów pod przyszłe drogi lub place 
oraz różne roboty ziemne na zieleń
cach miasta. I tak zostaną przeprowa
dzone roboty ziemne na drodze dojaz
dowej do cmentarza na Zamarstyno- 
wie oraz niwelacja przyszłego nowego 
cmentarza.

Ponadto zostanie uporządkowany

plac po cmentarzu G ródeckm  oraz tra
sowanie dróg przylegających do cmen
tarza Stryjskiego. Również poważne 
roboty ziemne zostaną rozpoczęte na 
drodze Pasiecznej, która w dalszym 
etapie robót uzyska połączenie z gościń 
cem Sićhowsk m. Łączna ilość robot
ników jaka znajdzie ziajęcie przy tych 
robotach ziemnych, wyniesie 726 ludzi.

Całkowita ilość ludzi jaka znajdzie 
zatrudnienie już w piewszej połowie 
kwietnia wyniesie około 2150 ludz', 
przyczym nowo skierowanych do pra* 
cy wylicza się na 1830 ludzi.

Naturalnie, że 2 przyczyn techn-cz* 
nych Zarząd M iejski nie iest w stanie 
uruchomić odrazu w jednym dniu 
wszystkie wymienione prace z całą ilo
ścią ludzi t. j. 2.150 prziy nowo przyję* 
tych 1830. Następować to jednak bę* 
dzie w etapach skróconych tak. że pier
wsza partia ludzi w ilości 731 stanie do 
pracy z dniem 1 kwietnia b. r.. a już 
5 kwietnia b. r. będzie pracowało 1.446 
ludzj, następnie w dniu 8 kwietnia stan 
powiększy s ę do 2.037 ludzi, zaś w 
dniu 12 kwietnia pełna ilość zatrudnio
nych wyniesie 2.150 robotników.

Zauważa się w końcu, że stan 2.150 
robotników zostanie już w najbliż
szych 3 miesiącach powiększony do 
liczby 2.550 robotników.
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A F E R A  LEŚN A 
W  PO W IEC IE D O B R O M IL SK IM

Przemyśl, 2. IV . (P A T ). N a wiosnę 
r. 1936 wpadły władze na trop szeroko 
rozgałęzionej szajki, która przez dłuż* 
szy czas dopuszczała się w lasach pań* 
stwowych na terenie powiatu dobromil- 
skiego nadużyć na szkodę Skarbu Pań* 
stwa. Po przeprowadzeniu dochodzeń 
•rusztowali/ został leśniczy Kaczorów* 
»ki, a następnie kilkunastu kupców, 
przemysłowców i właścicieli tartaków. 
Po przeprowadzeniu śledztwa wszyscy 
aresztowani zostali z aresztu i śledczego 
zwolniem, a w więzieniu pozostał tylko 
główny winowajca leśniczy Kaczorów* 
ski z nadleśnictwa w Krościenku. Po 
zamknięciu śledztwa sprawa w drugiej 
połowie marca wpłynęła dc prokuratu* 
ry okręgowej w Przemyśla, po czym 
wiceprok. mgr. Turek wygotował ob
szerny akt oskarżenia przeciw dwudzie* 
stu oskarżonym. Do rozprawy zostało 
powołanych przez prokuratora 108 
świadków, niewątpliwie zaś i obrona 
powoła ok 100 świadków. Przewodni* 
ctwor ozprawy objął sso. Czerny. Po* 
nieważ wszyscy świadkowie pochodzą z 
powiatu dobrom ilskiego, rozprawa pro* 
wodzona Pędzie na sesji wyjazdowej są* 
du przemyskiego. W  związku z wyzna* 
czerńem terminu procesu, sąd postano* 
wił ponownie aresztować 14 oskarżo
nych, aby uniemożliwić im ewentualne 
iiiejawienie się na rozprawie.

P O D E JR Z A N E  P R Z Y C Z Y N Y  
Z G O N U  C H Ł O P C A

btanisłaiwów, 2. IV7. (P A T ). W  Czer* 
nelicy pow. Horodenka 9-letni Antoni 
Skawiński, baw ąc się z chłopcami na 
cmentarzu pod kościołem, został przez 
13*letniego Ant. Haftarczuka schwyta* 
ny za odzież i rzucony na ziemie. Przy* 
szedłszy do domu wieczorem, chłopiec 
zaciął się skarżyć na ból w żołądku i 
okolicy serca, a około godz. 20 zmarł. 
W ładze wszczęły dochodzenia.

T A JE M N IC Z Y  T R U P  K O BIE IY  
Z M IA ST A

Stanisławów, 2 IV . (P A T ). Policja 
de1 wyńska stwierdziła, ż« na polu 
Pohrebnycz pod Delatynem porzucone 
zostały zwłoki nieznanej kobiety, ubra* 
nej w strój miastowy. Twarz trupa jest 
zupełnie zmasakrowana i chodzi tu 
fkawdopodobnie o wypadek zabójstwa.

SA M O B Ó JST W O  W  R O D Z IN IE  
N A C Z F L N IK A  P O C Z T Y

Stmitsławów, 2. IV . (P A T ). W  Zy* 
daczowie pozbawiła się życia niejaka 
Zofia Klcmanówna, strzelając sobie w 
skroń Denatka skorzystała z nieobe
cności domowników, tj. swej siostry 1 
je j męża, naczelnika poczty w Żydaczo* 
wie. Przyczyną samobójstwa prawdo* 
podobnie rozstrój nerwowy.

Decydując się 
na p o d ró ż 
rzuć okiem na 
i n f o r m a c j e  

o kcmunikatji 
lotniczej

mm   "_■«* mmmmm
Stan kiedytu długotermino

wego na koniec r. ub.
Sum listów zastawnych i obligacji 

emitowanych przez instytucje kredytu 
długoterminowego w końcu roku ubi" 
głego wyniósł 2,014.25i tys. z}., pod* 
czas gdy w końcu roku 1935 stan ten 
wynosi! 1,972.474 tys. zł. Listów zasta* 
wnych było w obiegu na kwotę 
1 354.960 tys. zł., a obligacji na 659.291 
tys. zl. Listów zastawnych i obligacyj 
kredytowych ziemskich było w obie
gu na 386.673 tys. zł., towarzystw kredy 
towych miejskich — 311,294. tys. zł., 
listów Towarzystwa Kredytowego 
Przemysłu Polskiego — 32.918 tys. zł. 
i listów banków hipotecznych prywat*, 
nych jjj- 103.037 tys. zł., listów zastaw* 
nych i oblNacyj banków państwowych 
byro v r, obiegu na ogólną sumę 
1,156185 tys. zł„ u obligacyj banków
komunalnych -  24.144 Łys zł-

Akcesy do 0* Z .  N .
W  dalszym ciągu zgłosili akces do 

O Z. N .: M ałopolskie Zrzeszenie Spi 
rycusowe we Lwowie; Związek Ofb 
cerów Rezerwy, Związek Rezerwi* 
stów (II. Kola), Związek Legioni* 
stów, Zw. Podoficerów Rezerwy, Zw. 
Podoficerów w stanie spoczynku, Zw. 
b. ochotników Armii PclsKie.i, Zw. 
b. uczestników wojsk, straży kolejo* 
wej Legia-inwalidów, Zw. inwalidów, 
Zw. weteranów Armii polskiej wc 
Francji, Zw. Strzelecki, Iow Kozwc* 
iu Ziem W scno lnich, Związek Piacy 
Obywatelskiej Kob et, Rodzina woj-

I skoyya, Przysposobienie kobiet do 
obrony kraju, Polski Piaty Krzyż, Sto
warzyszenie kupców w Sanoka; Zwią 
zek Peowiaków w Rawie Ruskiej Zw. 
Pracy Obywatelskiej Kobiet w Rawie 
Ruskiej, Pow. Koła Zw. Inwalidów 
wojennych w Rawie Ruskiej; Fedora* 
cja Kolejowcćw polskicn w Rawie 
Ruskiej; Powiatowe Kojo Związku 
Inwalidów w Tarnobrzegu; Siowarzy* 
szenie W eteranów b. Armii Polskiej 
w Chodorowie. oraz dalszy szereg po* 
jeJyńczych osób.

Wielki konkurs radiowy na wsi.
O lbrzym i wzrost zainteresowania radiem 

na wsi dowodzi — z jednej strony: zrozuj 
mienia korzyści, jakie przynoszą rolnikom 
audycje, poświęcone najżyw otniejszym  sprn 
wom rolnictwa, a z drugiej — stwierdza po* 
trzebę kontaktu mieszkańców wsi ze św,a* 
tem i udziale w życ; u kulturalnym narodu.

Domy tych gospodarzy, którzy posiadają 
radioodbiorniki — często poprosiu nie mo,, 
gą pomieścić U da pragnących słuchać au* 
dycyj radiowych. Świetlice w ie lk ie  są rów* 
nie: stale przepełnione.

A by zachęcić ludność wiejską do w spół
pracy nad radiofonizacją kraju i umożliwić 
im zdobycie większej ilości aparatów radio* 
wych, Polskie Radio przy wspótudzialr sze* 
regu organizacyj społecznych ogłosiło jak 
to już podawane było w prasie — „W ielki 
Konkurs Radiowy dla W si".

W  konkursie tym może uczestniczyć każ* 
dy, bez yjątku, mieszkaniec wsi, jak rów* 
nież każ h  gmina wiejska, gromada, świe* 
tlica, wzgl. don, ludowy oraz każda wiejska 
organizacja społeczna,

W *runki konkursu są łatw r: oto  wystaty i 
czy aby do 1 m.ija pozyskać wśród sąsia* | 
dów i znajom ych nowych abonentów  Pol* 
skiego Radia, a nazwiska ich przesłać do i 
dn. 15 maja br. pod adresem: Polskie Ra.- I 
d':o, W arszawa, M azowiecka 5. z zaznaczę* . 
niem na kopercie „W ielki Konkurs Radio* I

Ogłoszenia urzędowe.
LICYTACJE

I. Km. 1930/35. Obwieszczenie o licyta* 
cji. K om ornik Sądu grodzkiego zamiejskie* 
go we Lwowie rewiru I«go obw.eszcza, że 
w spiaw e egzekucyjnej M iejskiej Komu. 
nalnej K asy Oszczędności we Lwowie prze* 
ćiw Z ofii Jandeckiej i Franciszkowi Jandę* 
ckiemu we Lwowie, Lewandówce, ul. Szew* 
czenki 13 pto. 19.354 zł. zpn. sprzedane zo* 
staną w drod :e publicznej licy tac ji: l j  re» 
alność ob j. whl. 914 ks. gr. g,n. kat. Biło* 
horsreze prowadzonej przy Sądzie g ro d u  
kim zamiejskim we Lwowie, składająca- się 
z p b j.  lkat. 415 o powierzchni 107.22 s. 
kw., na której znajduje się parterowy mu* 
rowany nie wyprawiony dom mieszkalny, 
budynek na wędzarnię, budynek na warsz* 
tat masarski komórki i inne przynależno* 
ści. -2) realność ob j. whl. 917 ks. gr. gin. 
kat. Biłohorszcze prow adzonej przy ó ud ii 
grodzkim zamiejskim we Lwowie, składa* 
ją ca się z pgr. lkat. 829/22, 829/23 i 829/24 
o łącznym obszarze 155.78 s. kw. niezabu* 
dowana. Obie powyższe realności położone 
są w Lewandówce przy ul. Szerokiej (da* 
wnic; Szewczenki) N r. 13 i stanowią po 
połowie własność d łu żńków  Zofii Jan d :* 
ckiej i Franciszka Jandeckiego. Licytacja 
odbędzie się dnia 5 maja 1937 o godzinie 
9*tcj w Sądzie grodzkii- zamiejskim wc 
Lwowie O. IV . przy ul. Kazimierza W ieb  
kiego L. 34. Suma oszacowania wraz z 
przynależnościami w ynosi: l i  odnośnie re* 
alności ob j. whl. 914 gm. Biłohorszcze kwo* 
tę 10.667 zl. 22 gT. 2) odnośnie realności 
ob j. whl. 917 gm. Biłohorszcze kwotę 1.696 
zl. 30 gr., zaś cena w y w rkn ia  w ynosi: 1)
odnośnie realności obi whl 9] 4 gm. B iło* 
horszczc kwotę 8.u00 zł. 42 gr. 2) odnośnie 
realności ob j. whl. 917 ^n. Biłohorszcze 
kwotę 1.272 (1. 22 gr. Rękojm ię w wysoko, 
ści: 1) odnośnie realności ob j. whl. 914 gm. 
Biłohorszcze w kwocif 1066 zł. 72 gr. 2) 
odnośnie realności obj whj. 917 gm. Bi* 
łohorszcze w kwocie 169 złotych 63 groszy 
winien złożyć przystępujący do przetargu 
lici tant w gotow.źnie albo w takich pap'C* 
rach wartościowych bądź książeczkach 
wkłaókcrwyoh instytucji, w których wolno 
umieszczać fundusze małoletnich i  tem, że 
papiery wartościowe przyjęte będą w war* 
tości trzech czwartych części ceny giełdo* 
wej. Przy licytacji bedą zachoy ne ustawo* 
we warunki licytacyjne, o ile dod itkowem 
publicznem obwieszczeniem ni* beda poda. 
ne do wiadomości warui,' i odmienne. Pra. 
wa osób trzecich nie b e d l przeszkód- do 
licytacji i przysądzenia własności n i  rzecz 
uaby rcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te 
przed rozpoczęciem przetargu nie wnio* 
sly powództwo o zm ulnienie nie,i 
ruchnmuści lub je j części od egzekucji;

że uzyskały postanow ienie właściweg > 
Sadu, nakazujące zawieszenie egzekucji. W 
ciągu ostatnich dwóch tygodni przed Iicy:i 
racją wolno oglądać nieru iLom-^ść w dnie 
powszednie od godziny 8»mej do 18*tej, 
akta zaś postępowania egzekucyjnego, tno* 
żna oglądać w Sądzie.. - - Organa Wła* 
dzy publicznej i instyiucję podatkowe, 
p< v-ołąne do ziłaszanda należności z tytułu 
p ó d atkó * i ir.nych damir puMjczaych wzy
wa v*at aby tojipóńniej w enr.hnc licytacji 
zgłosiły zestawianie podatków i innych da*

wy dla W si". Zgłoszenia te należy przesy* 
lać na form ularzach, które, otrzymać można 
u sekretarzy gmin.

Na kor,kurs ten przeznaczone zostało 500 
cennych nagród, które m. in. stanow ią: ży* 
wy inwentarz, jak  konie, krow y, nierogacu 
zna, drób, pozatym lampowe radioodbior* 
niki bateryjne f*my Telefunkcn, Philips, 
wirówka „M elotte", b iony  i pługi, rowery, 
gram ofony, 5 książeczek oszczędności o* 
wych z wkładam 25 złotych każda, ofiaro* 
wanych przez K K O . powiatu warszawskie* 
go, Zgoda 7, worki cukru, z b o it  na zasie* 
wy, 25 kom pletów nasion, i 5 kompletów 
drzewek ow ocow ych, 40 worków soli pota* 
sowiej; kom plety fachowych książek rolni* 
ezych, 50 słuchawek radiowych „D uofoń*, 
dających odbiór audycji bez odbiornika; 
100 kos elektrycznie hartowanych Rruna z 
marką „M ała K osa“, 50 aparatów do gole* 
nia z nożykami, 50 kompletów- nasion wej 
rzywnych i pastewnych, 50 prenumerat 
kwartalnych czasopisma „A n ten a ', pudelka 
kieszonkowe do tytoniu itd.

SK Ł A D A JC IE  O F IA R Y  N A  ZIM O* 
W Ą  PO M O C  DLA BEZ R O BO T* 
N Y C H  K O N TO  P. K. O. Nr. 70.200.

nir. publicznych należnych po dzień licyta
cji pod rygorem utraty mogącego im siu. 
żyć z ustawy pierwszeństwa zaspokojenia. 
Komornik Sądu Grodzkiego Zamiejskiego.

Rewiru I.
Lwów, 10 marca 1937 1245K

Km . 927/36. Obwieszczenie o licytacji nie* 
uchonoćci. K om ornik SąJk. grodzkiego w 

H o rocie n cc Józef W anic, mający kancelaiię 
w Sądzie, grodzkim w H orodence, ul Ba* 
torego Nr. 25 na podstawie art. 676 i 679 
kpc. podaje do .publicznej wiadomości, że 
dma 11 maja 1937 o godzinie 10 w biurze 
Nr. 19 odbędzie się sprzedaż v. drodze pu* 
blicznego przetargu należącej J o  dlużniczki 
Bronisławy z Pasternaków Oskwarek dział, 
imieniem własnym i im. niel. M arii, Józefa, 
St, fani , Janiny , Gtnowiefy i Stanisława 
Oskwarków w Dąbkach nieruchom ości ob j. 
whl. 1069 N. ks. gr, gm. kat. D ąbki, sklt* 
daiącej się z 5 parcel o lącznei powierzchni 
7 ha. 48 a. 49 m kw. N ieruchom ość została 
oszacowana na kwotę 12.747 zł 50 g i., ceha 
zaś wywołania wynosi 9.560 zl. 62 gr. Przy
stępujący do przetargu obowiązany jest zło* 
żyć rękojm ię w wvsokości 1274 zl. 75 gr. j 
Rękoimiię należy złożyć w gotowiźnie lub 
w Takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych instytucyj, w 
których umieszczać wolno fundusze mai.-' 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte 'będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zach ow inc 
"sra,vowe warunki licytacyjne, o ile doda*.
1 owern publiczncm obwieszczeniem nie bę» 
dą podane do wiadomości warunki odmień* 
lic. Prawa osób tr_ccich nie będą przeszku* 
dą do licytacji i przysądzenia własności na 
rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby 
te przed rozpoczęciem przetargu nie złożą 
dowodu, że wniosły powództwo o zwolnię* 
nic nieruchomości lub je j części od egze* 
kucji i ż : uzyskały postanowienie w liści* 
w ego Sądu, nakazujące zawieszenie egze
kucji. W  ciągu ostatnich dwóch tygodnł 
przed licytacją wolno oglądać nierucho* 
mość w dni powszednie od godziny 8*mej 
u.o 18*tej, akta zaś" postępowania egzckuey 
nego można przeglądać w Sądzie grodzkim 
w H orodence, ul. Batorego Nr. 25 sala 
N r. 19.

K om ornik Sądu Grodzkiego,
H orodenka, 30 marca 1937. 1244K

III. Km. 297/37. O by ieszczenie. Komor* 
nik Sądu grodzkiego w Kołom yi .ew iru III. 
urzędujący w Kołom yi przy ul. Kraszew
skiego Nr. 14 n- zasadzie art. 679 kpc. ob* 
wieszcza, że w dniu 11 maja 1937 o god:,-. 
9*tcj r ino w sali posiedź,, ń Sadu grodzkie* 
go w Kołom yi N r. 69 odbędzie się sprze* 
daż z publicznej licytacji nieruchom ości, a 
w szczególności całej rea ln o ści. obj. wh'. 
59 ks. gr. dla I. dz. m . ' K ol Omyl, składają* 
cej się z pbud. lkat. 67|2, położonej w Ko*, 
łomyii, przy pl. M ały Rynek p>od 1. ori- 14 
w centrum miasta, w dzielnicy handlow e;, 
przy placu targowym i postojow ym  dla fut, 
do dlużniczki M anci Liideł 2 im. LuWiil 
zam. Mulman należącej, a prowad—oaej 
przy Sądzie okręgowym -jako hipotar—yj pj , 
v. Kołom yi. Realność pow i be ia stan ) w  
budynek mieszkalny, iedropięfW*wv i o b e j*  
mu-e: .*) w parter-.*: 1) 2 lokal* h an d ł"”.-  
z osobnym i w ejśc: iffli« od pl. Maty Rynek, 
2) 1 mieszkanie składające się z pokoju i.

| kuchni, 3) sień, 4) u  tęp, b ) na p ię trz :: 1) 
3 ubikacje iLiCszkalrc', 2) przedsione/c. 3) 
2  kom órki, * )  strych i inne przynal.-zności 
dokładnie wskazane w  protokole opasu i 
oszacowania z d n u  30 maja 1936. Powyższa 
nieruchom ość została oszacowana na sumę 
zl. 8.541.88. Sprztdaż zaś rozpocznie się od 
ceny wywołania tj. od kwoty zł. 6 .406 .l i .  
Licytant przystępujący do przetargu pawi* 
nien złożyć rękojm ię w gotowiźnie w kwa* 
cie zł. £54.19 aloo w takich papierach 
wartościowych bąuź książeczkach wkład* 
kowych instytucji, w których wolno 
umieszczać fundusze małoletnich i że pa
piery wartościowe przyjęte będą w warto* 
ści 3/4 części ceny g ieltło t.e j. Przy licytacji 
będą zachowane ustawowe warunki licyta
cyjne, o ile dodażkowem publiczneu. ob* 
wieszczeniem nic będą podane do wiado
mości warunki odmienne, że pra ..a  osób 
trzecich n tt będą przeszkodą do licytacji i 
przysądzenia własności na rzecz nabywcy 
bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed roz
poczęciem przetargu nic złożą dowodu, żc 
wniosły powództv/o o zwolnienie nieru ho* 
mości lub je j części od egzekucji i zt uzy
skały postanowienie właściwego Sądu, na*, 
katu jące zawieszeni,, egzekucji, że w ciąga 
ostatnich 2-ch tygodni przed 1 i cyt a ci ą wol
no ugląaać nieruchomość w dni powsze
dnie od godziny 8 .cj do 18«tej, akta zaś 
postępowania egzekucyjnego można prze* 
glądać w Sądzie.

Ko..Tiomik Sądu Grodzkiego Rewiru IU.
Kołom yja, 31 marca 1937. 1243 K

V ] Km. 234/37. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkirg.t 
miejskiego we Lwowie Rew. V I. W ładysław 
Łowicki, m ający kani elarię we I.woww. ul. 
M ikołaja Reja 9 na podstawie art. 602 kpc. 
podaje do publicznej wiadomości, że dnia 
6  kw ietnia 1937 o godz, 10 40 we Lwowie 
przy ul Piasl owej 27 odbędzie Się licytacja 
lucbom ości, składających się z urządzenia 
domowego. Ruchom ości można oglądać w 
dniu licytacji w miej-,~u i czasie wyżej o* 
znaczonym.

Kom ornik Sądu G rot} kiego M iejskiego. 
Rewk** VI

Lwów. 25 marca 1937. ! 246K

U Z N A N IE  ZA  Z M A R ŁE G O .

I. T . 24/37. W ojciech Sadzik, syn Kazi-.- 
mierzą i M ariana z Godyniow  ur. w To* 
niach 16 maja 1890, służył w czasie wojny 
iw -atow ej przy 26 p. obrony krajow ej i o* 
koło roKu 1915 brak o nim wiadomości. 
Gdy można przyjąć, zt za.stuieją warunt.i 
ustawowego domniemania śmierci zarządza 
się na wniosek Piotra Sadzika w Toniach 
postępow anie, celem uznania wymienione- 
go za zmarłego, zarazem, ogłasza się wc* 
zwanie, ażeby udzielono wiadomości o za* 
ginionym sądowi. W ojciecha Radzika wzy* 
wa się, aby stawił się przed podp .an m 
wądem lub w inny sposób d„l znać o sobie. 
Ey. lin iu IQ> i j jh b ltm  Iu i4i7 r. and r « t*®* 
nowny wniosek orzeknie ostatecz:::. u* 
znaniu za zmarłego.

Sąd Okręgowy' W ydział 1.
W  Kraieow ie, 10 marca 1937. 1241

I. T . 104/36. Edykt. Jan  Rąpala, urodzony 
1 czem ca 1880 w Szczepanowicach powiat 
Tarnów , syn Marcina i Katarzyny, wryemi* 
grował w roku 1914 do Ameryki i od ,ąd  
zaginął. Wzywa _ię każdego o udzielenie 
tutejszemu sądiow i łub jCfeo ".uratórowi , 
jb io ń c y  w. z> i m ałi-.ńskiego Drow* Fórstc* 
rowi ad wokatowui w Tarnow ie wiadomości 
o zaginionym do 1 *oku od dnia ugłosze* 
nia tego edyktu. Dopiero po upływie tego 
terminu edyktalnego i na ponowny wnio* 
sek wyda się ostateczne orzeczenie sądowe 
uznające go za zmarłego, zaś m alżelslw o 
zawarte z M arianną Rąpała za rozwiązane. 

Sąd Okręgowy.
Tarnów , 19 grudnia 1936. 1240

I. T . 139/36. Fdykt. Stefan jasiak . uro* 
dzony 22 sierpnia 1899 w Radlncj powiat 
Tarnów , syn Fawła i M arii z Barnas*ów ja* 
ko żołnierz 6 op. Legionów Polskich 111. 
Baon, 12 komp. na froncie w roku 1917 
bez wieści zaginął. W zywa się każdego o 
ud-ielenie tut. Sądow i wiadomości o —łgi* 
nionym do o miesięcy. Po upływie tego ter* 
minu i na ponowny wniosek wryda się osta* 
teczne orzecienie sądowe uznające zą jćn io j 
nego za zmarłego.

Sąd Okręgowy W ydział I.
Tarnów , 18 marca 1937. 1239

I. T . 79/36. Edykt. Jan  P izda f Maiew, 
ski, urodz-iny 4 stycznia 1891 r. w Surowej 
powiat M ielce, syn Ignacego i Józefy Pezda 
jako żołnierz b. austr. 40 pp. oraz uczesi* 
nik wiojny światowej na froncie rosyjskfm  
w i. 1916 bez wieści zaginął. Wzywa się 
każdego o udzielenie tut. Sądow i w Tam o* 
wie wiadomości o zaginionym do 6  miesię
cy. Po upływie tego term nu na ponow*. 
wniosek w\da się orzeczenie uznające za* 
ginionego za m art-so.

Sąd Okręgowy.
Tarnów , 23 marca 1937. *

T  1/37. Edykt. Eustachę K ozou da, syn 
W asyla, ur. l»9ó  r. .. T ro ścizń .u , jako żo l 
nierz austriacki miał zginąć na froncie wio* 
skim w r. 1918. Ogłasza się. łby do 6  mie
sięcy' udzielono v._adnmości o zagiń onym. 

Sąd O k 'ę°o w y . •
Brzezany, 18 nrarca 1937. 1237

KURATELE.
V4. P- 70/36. Edykt. Sala Krieg, Lat 45, 

we Lwowie. uL Janowsk i 74 została ubez 
y.łasnowsfjni vna z p->wodu choroby urny*

1 słowej. K iratorem je j ustanowiono Abi-aha* 
ma H ausberga we Lwowie, D roga W ałecka 
3tt

Sąd sroddei mi®hki Gdds VI.
We Lwowae, dnia 27 mą ja 1936, .1242
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